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Wynalazek dotyczy układu połączeń do samo¬
czynnego szybkiego odłączania urządzeń pro¬
stowniczych, wyposażonych w lampy gazowane,
wypełnione gazem względnie parami rtęci lub
tranzystory mocy, w dowolnych układach pro¬
stowniczych, przy przepływie nadmiernie duże¬
go natężenia prądu lub przy zwarciach.

Znane są różne układy do ochrony urządzeń
prostowniczych, na przykład takie, które po¬
sługują się przekładnikanmi prądowymi, umiesz¬
czonymi w obwodzie pierwotnym transforma-
tora prostownikowego, a do których zacisków
wtórnych są przyłączone szybko działające prze¬
kaźniki, które podają ujemne napięcie blokują¬
ce do organu sterującego prostownika lub od¬
łączają od organu sterującego napięcie zapłonu

*) Właściciel patentu oświadczył, że współ¬
twórcami wynalazku <są Erich .Jerratsch i iHaiis*
Jurgen Redch,

o przebiegu sinusoidalnym względnie w postaci
impulsów.

Wada tego urządzenia polega na jego wy¬
sokim koszcie budowy, przy czym liczba prze-
kładników jest zależna od liczby faz prostow¬
nika.

Poza tym znane są urządzenia, w których
prąd stały prostownika płynie *przez .uzwojenie
prądu stałego transduktora,,do którego uzwoje¬
nia wtórnego jest przyłączone stałe napięcie
zmienne, które jest włączane w szereg z szybko
działającym prądowym przekaźnikiem nadmia¬
rowym.

Podczas działania tego układu napięcie blo¬
kujące lub napięcie zapłonu, dgprowadzone do
narządów sterujących'zawory .prostownicze, zo¬
staje w zależności od wykonania prostownika
albo .doprowadzone albo przerwane-

W chronionym obwodzie ^prądowym znajdują
zastosowanie Tównież transformatory, :konden-



satory, dławiki i tym podobne elementy, które
zachowują się jako człony czasowe.

Wjjdliwe jj&t przy tym to, że przy niewłaści-
w$rcli czakachłączenia, przez poszczególne części
urządzenia płyną znaczne prądy zwarcia co po¬
woduje, że przekaźniki działają z opóźnieniem.
Znane jest także użycie przekaźników telegra¬
ficznych jako znacznie tańszych.

Wszystkie te urządzenia są jednak zbyt kosz¬
towne albo zbyt powolnie łączące, mimo użycia
specjalnych układów do szybkiego łączenia.

Układ według wynalazku usuwa wymienione
wady, na skutek wyeliminowania znanych spo¬
sobów odłączania wprowadzając w pełni elek¬
troniczne odłączanie, przy czym zamiast dotąd
używanych dławików, kondensatorów lub me¬
chanicznego sterowania przesunięcia fazowego
stosuje się regulację za pomocą wzmacniaczy
elektronowych, której w ramach zwiększonej
automatyzacji przy sterowaniu prostownikami
przypada szczególne zadanie.

Sposób według wynalazku polega na tym, że
używa się przyrządu sterującego z wielosiatko-
wymli lampami elektronowymi jako wzmacnia¬
cze końcowe, sterowniczego napięcia zmiennego,
przy czyni katody i siatki ekranujące lamp są
połączone z sobą, a do obwodu siatek ekranu¬
jących lamp wzmacniających dołączony Jest
równolegle obwód anodowy tyratronu. W przy¬
padku przepływu nadmiernie dużego prądu
w obwodzie obciążenia prostownika, na skutek
spadku napięcia stałego na oporniku, znajdują¬
cym się w obwodzie obciążenia prostownika, na¬
stępuje zapłon tyratronu i zwarcie obwodu sia¬
tek ekranujących, tak że przez lampy elektro¬
nowe przestanie przepływać prąd, co spowoduje
przerwanie zmiennego napięcia sterującego na
wyjściu elektronowych lamp wzmacniacza
i z kolei pozbawienie zaworów prostowniczych
prądu.

Sposób działania układu według wynalazku
opisany jest bliżej na podstawie fig. 1 rysunku.

W regulowanym urządzeniu prostowniczym
wysokiego napięcia dla zmniejszenia nakładu
elementów konstrukcyjnych zostały zastosowa¬
ne wzmacniacze elektronowe, w których obwo¬
dzie "anodowym włączony jest transformator,
który przenosi zmienne napięcie sterujące lub
impulsy do obwodu siatkowego zaworów pro¬
stowniczych. W zależności od liczby faz pro¬
stownika dobrana jest liczba wzmacniaczy elek¬
tronowych. Przy wielofazowych prostownikach
katody końcowych lamp, elektronowych wzmac¬

niaczy używanych do sterowania prostowników,
posiadają ten sam potencjał. Jednocześnie na¬
pięcia siaitek sterujących sa pobierane z tego
samego źródła, to znaczy, że wszystkie siatki
ekranowe są razem połączone, a napięcie otrzy¬
mują poprzez dzielnik napięcia Wi 1, 2, 3.

Tyratron R6 1, wypełniony gazem szlachet¬
nym, jest według wynalazku dołączony obwo¬
dem anodowym równolegle poprzez opornik
Wi 2 do obwodu siatek ekranujących końco¬
wych lamp wzmacniających, przy czym przez
tyratron nie przepływa prąd, ponieważ siatka
sterująca tej lampy otrzymuje ujemne napięcie
polaryzujące ze źródła napięcia El.-

W szereg z ujemnym napięciem polaryzują¬
cym, blokującym tyratron włączone jest odwrot¬
nie, drugie napięcie prądu stałego, które jest
pobierane od odczepu bifilairnie nawiniętego
opornika Wi 5, który znajduje się w obwodzie
obciążenia prostownika. Bifilarne uzwojenie
opornika stosuje się dlatego, aby przy nagłym
włączeniu zaworów prostowniczych, stłumić
powstające w uzwojeniach wysokie napięcie in¬
dukowane.

W celu uniknięcia wysokiego napięcia dotyku
i z uwagi na stan ilzolacji, opornik Wi 5 jest
umieszczony celowo przy biegunie prostownika,
który nie znajduje się w stosunku do ziemi pod
wysojrim napięciem względnie jest bezpośrednio
uziemiony.

Im większy jest prąd obciążenia prostownika,
tym większy jest spadek napięcia na oporniku
Wi 5 i tym bardziej dodatnie staje się wypad¬
kowe napięcie na siatce tyratronu Ró 1, wy¬
pełnionego gazem szlachetnym, które w końcu
spowoduje nagły zapłon tyratronu i zwarcie na¬
pięcia pomiędzy siatką ekranującą i katodą.
Przez lampy elektronowe Re 2, 3, 4, nie będzie
wtedy przepływał prąd, co spowoduje stłumie¬
nie zmiennego napięcia sterującego zaworów
prostowniczych. Ponieważ do nich jest przyło¬
żone również wstępne ujemne napięcie polary¬
zujące, nie będzie przepływał przez n:e rów¬
nież żaden prąd, wskutek czego prostownik zo¬
staje zablokowany. Ponieważ w urządzeniu we¬
dług wynalazku nie są zastosowane człony,
w których przebiegi zależne są od czasu, opisa¬
ny proces w tym przypadku przebiega w bardzo
krótkim czasie.

Prąd, który musi przepływać przez opornik
Wi 5 aby nastąpił zapłon tyratronu Rb 1, jest
nastawiany za pomocą umieszczonego na nim
odczepu.



Ponieważ napięcie przyłożone do siatek ekra¬
nujących lamp elektronowych Ró 2, 3, 4 jest
napięciem stałym, raz spowodowany, na skutek
przepływu znaczniejszego prądu, zapłon tyra¬
tronu nie może być wygaszony wskutek zmian
w obwodzie siatkowym tej lampy, ^rąd płynie
tak długo przez tyratron, dopóki obwód siatek
ekranujących końcowych lamp wzmacniających
nie zostanie po określonym czasie przerwany
samoczynnie lub ręcznie za pomocą przełączni¬
ka Tj. Przy zamknięciu przełącznika. Tx przez
tyratron Ró 1 prąd płynąć już nie będzie, a za¬
wory prostownika zostają odblokowane i wów¬
czas natychmiast ponownie wystąpi przepływ
znaczniejszego prądu i proces ten powtórzy się
od początku.

Za pomocą opornika Wi 3 prąd przepływają¬
cy przez znajdujący się w stanie zapłonu ty¬
ratron Ró 1 jest ograniczony do dopuszczalnej
wartości. Spadek napięcia, jaki powstaje wtedy
na tyratronie Ró 1, który jest bardzo znikomy,
zostaje jeszcze raz podzielony za pomocą opor¬
ników Wi 1 i Wi 2 tak, że do siatek ekranują¬
cych lamp Ró 2, 3, 4 jest przyłożone w istocie
znikomo małe napięcie i płynie tylko nieznacz¬
ny prąd anodowy.

Na rysunku fig. 2 i 3 zostało wyjaśnione dzia¬
łanie dalszego rozwinięcia wynalazku przy wy¬
stępowaniu przetężenia prądowego, przy zasto¬
sowaniu automatycznego układu połączenia
zwrotnego.

Fig. 2 uwidacznia układ wyposażony w prze¬
kaźnik A, który posiada dwa położenia spo¬
czynkowe kotwicy a: położenie T oraz położe¬
nie Z.

Przy występowaniu przepływu maksymalnego
prądu następuje zapłon tyratronu Ró 1 co po¬
woduje przepływanie większego prądu przez
opornik Wi 3, przy czym występuje na nim
duży spodek napięcia, który spowoduje zadzia¬
łanie przekaźnika A. Przekaźnik A może być
na przykład przekaźnikiem telegraficznym. Po¬
nieważ kotwica a posiada dwustronne położe¬
nie spoczynkowe, pozostaje ona tak długo w po¬
łożeniu Z, dopóki kondensator C nie naładuje
się do napięcia zapłonu lampy gazowej StR,
która wówczas zacznie jarzyć się, a wtedy kot¬
wiczka zostanie ponownie przerzucona w poło¬
żenie T. Zostanie przy tym ponownie zamknięty
obwód siatek ekranujących. Jeżeli natychmiast
nie nastąpi przepływ prądu przez prostownik
o bardzo dużym natężeniu, to przez tyratron
Ro 1 nie będzie przepływał prąd.

Inny przykład wykonania automatycznego
akładu połączenia zwrotnego uwidacznia fig. 3,
przy czym kotwica przekaźnika nia tylko jedno
położenie spoczynkoweT. '

Na skutek jarzenia się tyratronu Ró 1 powsta¬
je na oporniku Wi 3 większy spadek napięcia,
wskutek czego poprzez opór Wi 6 następuje na¬
ładowanie kondensatora C, aż do zapłonu lampy
jarzeniowej StR co wywoła któtkie zareagowa¬
nie kotwicy a, przy czym obwód siatek ekranu¬
jących zostanie przerwany na ktrótki okres
czasu.

To krótkotrwałe przerwanie obwodu jest jed¬
nak wystarczające aby przez tyratron Ko i
przestał płynąć prąd. Opornik Wi 3 musi być
przy tym tak nastawiony, aby w stanie normal¬
nym (tyratron Ró 1 nie jarzy się) spadek na¬
pięcia na oporniku Wi 3 był mniejszy, a przy
wystąpieniu przepływu maksymalnego prądu
w obwodzie obciążenia prostownika (tyratron
Ró 1 jarzy się) był większy od napięcia zapłonu
lampy jarzeniowej StR.

W obydwu przykładach wykonania stosuje się
we współdziałaniu z członem RC (opornik WiG
i kondensator C) przekaźnik A, który samo¬
dzielnie przeprowadza samoczynne powtórne za¬
łączanie.

W przypadku długotrwałego zwarcia w przy¬
kładach wykonania według fig. 2 i 3 odłączanie
powtarza się okresowo. Aby zjawiska tego unik¬
nąć, do opornika Wi 3 jest dołączone równolegle
urządzenie liczące Z, które po określonej uprzed¬
nio nastawionej liczbie następujących po sobie
odłączeń, wyłącza ostatecznie urządzenie pros¬
townicze z ruchu.

Zastrzeżenia patentowe

1. Urządzenie do samoczynnego szybkiego odłą¬
czania urządzeń prostowniczych wyposażo¬
nych w lampy gazowane wypełnione gazem
względnie parami rtęci, znamienne tym, że
posiada przyrząd sterujący, z wielosiotkowy-
mi lampami elektronowymi (Ró 2, 3, 4), pra¬
cującymi jako wzmacniacze końcowe ste¬
rownicze napięcia zmiennego, przy czym ka¬
tody i siatki ekranujące lamp (Ró 2, 3, 4) są
z sobą połączone, a do obwodu siatek ekra¬
nujących tych lamp dołączony jest równo¬
legle obwód anodowy tyratonu (Ro 1), przy
czym w przypadku przepływu nadmiernie
dużego prądu w obwodzie obciążenia pro¬
stownika, na skutek spadku napięcia stałego
na oporniku (Wi 5) włączonym do obwodu
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tjfcciąźenia, inastąpri zapłon tyratronu i zwar
icie obwodu oitttek tóranujących/ tak kż przez
lampy fRd 2, 3, ^ inrostanHe przepływać
prąd, co spowoduje .przerwanie .zmiennego
napięcia sterującego na wyjściu wzmacnia-
ozy końcawyeh i wskutek #ego pozbawienie
zaworów prostowniczych prądu.

2. Urządzenie według zastrz. 1, znamienne tym,
że umieszczony w *p«|dowym obwodzie x>b-
ciąfcenda prostownika opornik (Wi 5) -Jest

'ibdUSarnie nawinięty *w eelu tłumienia po¬
wstających wysokich napięć indukowanych.

3. Urządzenie według za&trz 1 i 2, .znamienne
$ym, że w celu uniknięcia wysokiego napię¬
cia ^dotyku, ^opornik (Wi 5) jest umieszczony
przyijjifgunie prostownika, 5który nie znajduje
.się w stosunku do ziemi pod* wysokim na¬
pięciem względnie jest bezpośrednio uzie¬
miony.

4. '©łirfttana urządzenia według zastrz. 1, zna¬
mienna tym, że zamiast opornika (Wi 5) jest
stosowany specjalny przekładnik, który może
is^rć umieszczony zarówno Wigałęzi wysokie¬
go napięcia układu, jak również w gałęzi
uziemionej i który w przypadku zwarcia
przenosi impuls napięcia na sliatkę steru¬
jącą tyratronu (R6 1).

5. Urządzenie według zaatrz. 1 — 3, znamienae
tym, że opornik (Wi M) jest opornikiem. ve-

- gułowanym w celu umożliwienia nastawia-
mia pankitu zapłonu tyratronu (Ró 1).

6. Urządzenie według zastrz 1,3 i 4, znamienne
:tym, ze jest wyposażone w Układ samoczyn-
mego sprzężenia zwrotnego, składające «ię
z przekaźnika (A), lampki gazowanej (StR),
opornika (Wi 8), kondensatora (C) oraz .ukła¬
du liczącego (Z), który dzięki pi-aejtfywowi
prądu stałego ze źródła napięcia '{W) poprzez
opornik (Wi 3) i tyratron fRó 1) staje się
czynny i w którym spadek napięcia na opor¬
niku (Wi 3) stosujecie do ładowania konden¬
satora (C) poprzez opornik (Wi f>), przy czym
po osiągnięciu napięcia zapłonu lampy ga¬
zowanej (StR) przekaźnik (A) przyciąga i -za
pomocą swego styku (a) otwiera obwód prą¬
du anodowego * tyratronu (Ro 1) uruchamia¬
jąc tym marnym ponownie prostownik, a przy
.długotrwałym zwarciu w połączeniu z ukła¬
dem liczącym (Z) dokonuje ostatecznego od¬
łączenia prostownika.

TEB Werkzeugmaschi nenf abrik
„Hermann Schlimm e"

Zastępca: mgr Jozef Kamiński
rzecznik patentowy
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